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Młodzież gimnazjum 
potrzebuje pomocy 


Jednym z najbardziej podstawowych 
warunków istnienia sprawiedliwości spo 
łecznej, jest tak zwany równy start ży- 
ciowy. Polega on przede wszystkim na 
swobodnym dostępie do szkół wszystkich 
stopni całej młodzieży, bez względu na 
jej pochodzenie społeczne i możliwości 
materialne. 


W Polsce, gdzie zasada sprawiedli- 
wości społecznej jest powszechnie uzna- 
na i usilnie realizowana, zwracano zaw- 
sze baczną uwagę na zapewnienie mło- 
dzieży pełnej możliwości kształcenia się 
Niski poziom zamożności ogółu oraz du- 
ża ilość młodzieży powodowały koniecz- 
ność uruchomienia znacznych funduszów 
nie tylko na deficytowe prowadzenie 
szkół tj. utrzymywanie ich z funduszów 
»ublicznych, a nie z opłat za naukę, al: 
także i na bezpośrednią pomoc dla uczą- 
tej się młodzieży. Specjalny nacisk kła- 
dziono na pomoc dla najstarszej war- 
stwy uczniów, tj. dla młodzieży akade- 
mickiej. Było to zupełnie usprawiedli- 
wione; gdyż wyższe studia odbywa się 
w takim wieku, gdzie nawet w stosunko- 
wo zamożnych społeczeństwach rodzina 
nie ma już możności ponoszenia kosztów 
dalszego kształcenia. 

` Należy stwierdzić, że system pomo- 
cy młodzieży akademickiej został roz- 
budowany do pokaźnych rozmiarów. Co 
piąty student otrzymuje zwolnienie z po- 
łowy opłat uczelnianych. Również co 
piąty student otrzymuje stypendium lub 
kilkuset złotową pożyczkę. Niezależnie 
od tego wydatki skarbu państwa na po- 
moc w naturze (mieszkaniową żywnoś- 
ciową itp.) dochodzą do ok. 60 złotych 
rocznie na każdego studenta. Tę sama 
mniej więcej wysokość osiągają fundusze 
społeczne, zebrane przez Towarzystwo 
Przyjaciół Młodzieży Akademickiej o- 
raz przez Bratnie Pomoce. Dzięki temu 
studenci szkół wyższych są warstwą mło- 
dzieży, korzystającą z największych 
świadczeń publicznych. 

Wydaje się zatem, że dalsza rozbudo 
wa systemu pomocy dla młodzieży aka- 
demickiej, a zwłaszcza dalsze obciążanie 
skarbu państwa nie jest już możliwe. 

Tym bardziej, że szczupłe zasoby, 
jakimi dysponować mozna, muszą byc 
równomiernie rozprowadzone, zaspaka- 
jając możliwie wszystkie potrzeby. 


Badania statystyczne nad składem 
społecznym uczącej się młodzieży prze- 
prowadzone z ramienia ministerstwa o- 
swiaty przez dr. Mariana Falskiego wy- 
kazały z całą pewnością, że na wyższych 
stopniach nauczania struktura społeczna 
młodzieży nie wykazuje większych róż- 
nic. W szczególności skład społeczny 
młodzieży studiującej na wyższych u- 
czelniach i w ostatniej klasie liceum jest 
prawie identyczny. Natomiast bardzo in- 
tensywna selekcja społeczna odbywa się 
przy przejściu ze szkoły powszechnej do 
gimnazjum oraz w okresie nauki na sto- 
pniu gimnazjalnym. 

Poza tym należy zwrócić uwagę na 
stałe malejący udział dzieci z uboższych 
warstw ludności wśród ogółu młodzieży 


Wąbprzeżneo, wtorek dnia 21 lutego 1939 


Nabożeństwo żałobne 
za Ojca Świętego w Moskwie 


MOSKWA. W piątek we francuskim 
kościele katolickim pod wezwanem św. 
Ludwika w Moskwie odbyło się uroczy- 
ste nabożeństwo żałobne za spokój du- 
szy zmarłego Papieża Piusa 11-go. 

W nabożeństwie wzięli udział człon- 


kowie korpusu dyplomatycznego oraz luj 


dność katolicka. Ambasada polska była 
reprezentowana na nabożeństwie przez 
ambasadora Grzybowskiego i wyższych 
urzędników ambasady. 


Przyjazd podsekretarza stanu 
Szembeka do Rzymu wzbudza wielkie 
zainteresowanie 


CITTA DEL VATICANO. „Oserva- 
tore Romano” przywiązuje dużo uwagi 
do przyjazdu podsekretarza stanu Szem- 
beka, delegowanego przez Rrząd Polski 
na uroczystości pogrzebowe. „„Osserva- 
tore Romano” wiadomość o przyjeździe 
min. Szembeka podaje pod trzyłamo- 
wym tytułem. Równocześnie dziennik 
opisuje nabożeństwo żałobne odprawio- 
ne dziś w kościele św. Stanisława za 
spokój duszy Papieża Piusa XI-go. 


CITA DEŁ VATICANO. W piątek 
wieczorem podsekretarz stanu w mini- 
sterstwie spraw zagranicznych Szembek 
oraz charge d'affaires przy Watykanie 


Janikowski przyjęci zostali 
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Min. Beck 
zachorował 


Minister spraw zagranicznych Beck 
zachorował na grypę i nie urzęduje 


Dyr. Banku Rzeszy wpadł 
w roztrój nerwowy 

BERLIN. W uzupełnieniu wiadomoś- 
ci, dotyczącej stanu zdrowia dotychcza- 
sowego dyrektora banku Rzeszy dr Brink 
mana, potwierdzają ze strony miarodaj- 
nej, że dr Brinkmann w związku z po- 
ważnym rozstrojem nerwowym przewie- 
ziony został do sanatorium dla umysło- 
wo chorych, gdzie pozostaje pod obser- 
wację psychiatry. W tych okolicznoś- 
ciach, jak tu oświadczają, nie może być 
mowy aby mógł on objąć ponownie swe 
stanowisko. Odejście Brinkmanna sta- 


przez Ca- |nowi niewątpliwie dużą stratę dla banku 


merlenga świętego kościoła katolickiego | Rzeszy, gdyż uchodził on za najzdolniej- 


Pacelli. 


szego z kierowników tej instytucji. 


Prezydent Azana 
nie chce wojny 


PARYŻ.- Minister spr. zagr. rządu! jeszcze jedną rozmowę z prez. Azaną, 


madryckiego Del Vayo wyjeżdża dziś 
z powrotem do Hiszpanii 


Przed wyjazdem min. del Vayo odbył 


usiłując nakłonić go do powrotu do Hisz 
panii. Jak słychać, prez. Azana odmówił 
prośbie min del Vayo, nie wierząc w 
możliwość stawiania dalszego oporu 


p Rządowi madryckiemu wielce zale- 
żało na sprowadzenie prez. Azany z po- 
na r wrotem do Hiszpanii, celem wzmocnie- 
W Sy r i l Z a C zy n a wW rz ec nia swej sytuacji prawno - międzynaro- 
dowej 
STAMBUŁ. Dziennik „Dzumhu-|skiem a ludnością cywilną. W Aleppo 


riyet" donosi z Syrii, że w Aleppo i w|władzę objęło dowództwo francuskie. 
Lattakie rośnie silnie ruch antyrządowy.| Komunikacja pomiędzy Lattakią a resz- 


Miało miejsce kilka starć pomiędzy woj-ltą Syrii została przerwana. 


Wystawienie zwłok śp. Piusa 11-go na widok 


publiczny w kaplicy Sykstyńskiej. 


Min. CG.ano 
odwiedzi Polskę 


WARSZAWA. Dnia 25 bm. przybę- 
dzie do Polski z rewizytą minister 
spraw zagranicznych Italii hr Ciano z 
małżonką. Pobyt w Polsce potrwa 4 dni. 

e — o 


Ameryka interweniuje 
w sprawie zajęcia 


wyspy Hainan 


TOKIO. Ambasador Stanów Zjedno- 
czonych udał się w piątek do minister- 
stwa spraw zagranicznych, gdzie popro- 
sil o udzielenie wyjaśnień w sprawie za- 
jęcia wyspy Hainan Minister Arita za- 
pewnił ambasadora Stanów Zjednoczo- 
nych ,że rząd japoński nie zamierza 
przekroczyć granic, określonych konie- 
cznościami wojskowymi. Jak wiadomo, 
na wyspie Hainan znajduje się znaczna 
liczba misjonarzy i obywateli Stanów 
Zjednoczonych, oraz liczne szkoły ame- 
rykańskie. 
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szych. Np. z danych, przytoczonych w 
świeżo wydanej pracy Instytutu Spraw 
Społecznych pt. „Młodzież sięga po pra- 
cę'-wyńika, że w roku szkolnym 1935/36 
byłó w 2-giej klasie licealnej (8-mej kla- 
sie gimnazjum starego typu) 15.7 proc. 
dzieci chłopów i robotników rolnych, a 
w czwartej klasie gimnazjum nowego 
typu w tym samym roku tylko 10 proc. 


Nie ulega najmniejszej wątpliwości, 
że tak ostre procesy selekcyjne muszą 
być łagodzone przez zwiększoną pomoc 
publiczną. Mogą być w tym celu stoso- 
wane najrozmaitsze środki interwencyj- 
ne, a więc np. akcja stypendialna, organi 
zowanie tanich burs, zwiększenie ulś w 
opłacie taksy administracyjnej itp. Nie- 


zależnie od tego, jaka forma będzie w 
przyszłości dominowała, jest dziś zupeł 
nie oczywistym, że czynnik państwowy 
nie będzie mógł zaspokoić wszystkich 
potrzeb, i że konieczne jest rozłożenie cię 
żarów także i na samorząd oraz na orga. 
nizacje społeczne. 
Jest również 


zupełnie pewne, że 


wbrew głosom najstarszej i najlepiej zor 
śanizowanej warstwy młodzieży, najbar 
dziej palącą sprawą z zakresu wyrów- 
nania startu życiowego jest nie dalsze 
wzmaganie pomocy dla studentów wyż- 
szych uczelni, ale rozszerzenie zorganizo 
wanego systemu opieki materialnej na 
młodzież gimnazjalną. 
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ypendia samorządowe asna ręka Czy cuza: 

W związku ze zmniejszeniem się do-jkoło 18 złotych na miesiąc (jeśli odliczy 

piywu miodzieży wiejskiej do szkół śred my miesiące wakacyjne, które uczeń 

nich — co spowodowane zostało kata-| spędza przeważnie w domu rodziciel- 
strołalnym pogorszeniem się sytuacji $o-|skim). 

spodarczej wsi — rozszerza się od iat 

paru zakres akcji stypendialnej, prowa- 


Dla takich właśnie natur chwiejnych 
i reflekcyjnych pomysłowi sprzedawcy 
wprowadzili w życie koła loteryjne do- 
konujące mechanicznie wyboru w zastęp 
stwie niezdecydowanego klienta. Dzięki 
nim również powstał specjalny przemysł 


Wybór losu loteryjnego jest zdarze- | 
niem elektryzującym nasze wnętrze. 
Każdy najbardziej doświadczony, a na- 
wet sceptyczny gracz odczuwa w tym 
momencie pewien wstrząs. Czasem decy 


Stypendium takie oczywiście nie mo), . *. i a : 
duje się sam i szybkim gestem przecina 


że być głównym źródłem utrzymania u- 


dzonej przez związki samorządowe. : ać ZEW i y ; ci i - ó s i pi ó 

dz a przez zw ązki amorządow Do cznia — traci więc ono właściwie cha- dalsze wahanie, To znów ociąga się, na doradców ustnych i pisemnych, którzy 
niedawna jeszcze stypendia tego rodza- | -akte di : `o tylkoj™myśla, praśnąłby, aby jakiś instynkt mu powołując się na jakieś rzekome poro- 
"a były zuadkościa dzik jwickożaysia 2 rakter stypendium, stając się yiko d ł iakaś k kazała toki niej? sa sdatoi A : k 
ju były rzadxoscią, is Już x ysta czymś w rodzaju zapomogi, uzupełnie- podszepnął, jakaś ręka wskazała, jakis |zumienie z świazdami, czy Inymi oznaka- 


mi, pozwalającymi przewidzieć przysz- 

łość, udzielają porad i wymieniają nawet 

numery losów, które należy nabyć. 
Każdy w tej sprawie postępuje na 


nich dość pokaźna liczba młodzieży. głos doradził, gdzie wybrać i co wybrać. 
Ludzie zachowują się w tym momen 
cie bardzo rozmaicie i w sposób nieraz 


bardzo interesujący odsłaniają swoje 


niem dochodów, uzyskiwanych z innego 
źródła: od rodziców, bądź z pracy za- 
robkowej ucznia. 


Powiatowe związki samorządowe wy 
datkowały na ten cel w roku 1935,36 
tylko 230.000 złotych a w roku 1937/38 


— już 283.000, a w roku 1938/39 prelimi- 
nowano kwotę 335.000 złotych. Jedno- 
cześnie rozwinęły odpowiednią akcję 
gminy wiejskie, stosując się do polecenia 
premierą S 
(okólnik Min. Spraw Wewnętrznych z 
26 lipca 1936 roku). Gminy preliminowa 
ły na rok 1937/38 — 967.000 złotych na 
rok 1938/39 — 976.000 złotych. Łącznie 
więc samorząd ziemski wydaje na sty- 
pendia ok. 1.300.000 złotych rocznie. 
Suma to już poważna, choć oczywiś- 
cie nie wystarczająca w stosunku do isto 
tnych w tej dziedzinie potrzeb. Wykorzy 
stanie jej nasuwa jednak pewne wątpli- 
wości. Oto, jak wynika z ogłoszonych 
świeżo (w tygodniku „Samorząd” z dn. 
15 I 1939 roku) danych dotyczących sty- 
pendiów samorządowych w roku 1938/39 
całkowitą kwotę 1.311.000 złotych po- 
dzielono aż na 7085 stypendiów — śred 
nia wysokość jednego stypendium wyno- 
si zaledwie 185 złotych rocznie, czyli o- 
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Składkowskiego z roku 1936 
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Palac marszaika Balbo w Tripolisie. 


Zwrócić należy na to uwagę, że w ro-)wnętrze . Pewni siebie, nieskomplikowani|mocy swoich wrodzonych właściwości i 


ku poprzednim srednia wysokość 
pendiow byia znacznie więkza — O0Ko- 
io 260 złotych rocznie. ozdrabnianie 
stypendiów jest skutkiem zwiększają- 
cego się nacisku na wiadze gminne i po- 
wiatowe ze strony wzrastającej masy 
młodzieży, pragnącej się kształcić w szko 
le sredniej, swiadczy o rozmiarach pə- 


trzeb istniejących w tej dziedzinie. Roz- | 


drabnianie stypendiów nie jest oczywiś- 
cie właściwą drogą do skutecznego za- 
spokojenia tych potrzeb — należy zwię- 


cji stypendialnej jest obecnie bardzo ni- przeciągać sprawy, 


czynią z wyboru problemu, 


sty- |przystępują natychmiast do rzeczy: nie skłonności. Mnie osobiście zdaje się, że 
załatwiają loteria jest na małym odcinku rozgryw- 


sprawę i śpieszą dalej. Ci zazwyczaj i w|ką między losem a mną, partią, do któ- 
innych sprawach postępują podobnie,|rej zasiadamy, jednym słowem jest to 


przechodzą przez życie 


krokiem szyb-|sprawa moja ściśle 


osobista, w której 


kim, zdecydowanym, lubią tempo, nie|sam, bez niczyjego przyczyniania się, 
zwykli niczego odkładać, nie sięgają ra- | mam powziąć decyzję. Wydaje mi się, że 


dy, ani nie proszą o pomoc. 

Inni znów ociąśają się, 
(doznać momentu wewnętrznego 
nienia, wskazującego, 


ta rozmowa sam na sam z losem jest bar 
pragnęliby |dziej skuteczna, najwięcej daje emocji 
natch-|i widoków. Inni są innego zdania i pozo- 
że pertraktacje |stają przy swojej metodzie. Nie zamie- 


wstępne z fortuną zostały już zakończo-,rzam wpływać na nich, sprzeciwiałoby 
kszyć ogólną kwotę przeznaczoną w bud- |ne, że przedmiot wyboru znajduje się |się to bowiem mojej zasadzie, że z lo- 
żetach na ten cel. Skoro samorząd nie |już przed nimi. Nie są jednakowoż pew-|sem należy rozmawiać w sposób ściśle 
może w tej chwili zdobyć się na ten wy- [ni swojego instynktu i decyzji. Zwlekają, |wypływający z własnej indywidualnoś- 
siłek, należy oczekiwać pomocy ze stro/przyglądają się i wybierają pod napo- |ci, która może być samodzielna, albo też 
ny skarbu państwa, którego udział w ak|rem zewnętrznych okoliczności, aby nie |wymagać rady i pomocy. W gruncie 


niekompromitować |rzeczy wydaje mi się, że moja własna 


ski (w preliminarzu na rok 1939/40 prze |się brakiem decyzji, nie zagradzać innym ręka jest lepszą busolą na drodze moje- 


widuje się na stypendia 


szkół średnich wszystkich typów zaled- | postąpili trafnie, 


wie złotych 264.000). 
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Berlin wyciąga rękę po złoto Banku Czechosłowacji 


PRAGA. Obecny prezes Banku Cze- 
chosłowacji, Englis, którego pięcioletnia 
kadencja upływa w tych dniach, posta- 
nowił nie stawiać swej kandydatury na 
to stanowisko. W kołach tutejszych łą- 


dla uczniów |drogi, żywią jednakowoż wątpliwość, czy | go szczęścia od ręki cudzej. 
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Niemcy przenikają 
w system gospodarczy Czecho:łowacji 


PRAGA. Donoszą z Pragi, że pro- 
wadzone są tam rokowania czeskosło- 
wacko - niemieckie w sprawie utworze- 
nia w Pradze wspólnej instytucji banko- 
wej, mającej na celu finansowanie zamó- 
wień niemieckich w Czechosłowacji. 
Strona Niemiecka reprezentowana przez 
|konsorcium banków Rzeszy, miałyby 
wnieść kwotę około 2,5 miln. koron, 
skupionych swego czasu przez rząd nie- 
miecki w Sudetach, po przymusowym 
kursie 12 k. — 1 mrk. Powyższa instyiu- 
cja bankowa odgrywałaby rolę banku roz 


Nowa 


rachunkowego przy czym strona nie- 
miecka regulowałaby swe zobowiązania 
nie w markach, lecz w małowartościo- 
wych dla niej koronach. 

Niezależnie od tego, potwierdzają 
się wiadomości lo wysuniętym  pirzez 
Rzeszę żądaniu wydania jej 1/3 części 
zapasu złota narodowego banku czecho- 
słowackiego. W uzasadnieniu do tego 
żądania strona niemiecka wysuwa argu- 
ment posiadania przez Rzeszę 3 miln. k. 
co stanowi 1/3 część banknotów czecho- 


słowackich będących w obiegu. 


forma 


„stabilizowania** wójtów 


WARSZAWA. Z szeregu miejscowoś 
ci donoszą, że wobec wyniku wyborów 
gromadzkich i gminnych, które zasadni- 
czo zmieniły oblicze rad gminnych, wój- 
towie tych gmin nie mogąc liczyć na po- 
nowny wybór rozpoczęli ciekawą akcję. 


czą fakt ten z przyjazdem dr. Schachta |Oto zgłaszają oni rezygnację obecnie je- 
do Pragi, który m. in. konferować ma z|szcze funkcjonującym rządom gminnym. tych gmin mają zamiar zwrócić się w tej 
rządem w sprawie odstąpienia Niemcom |Rezygnacje te zostają przyjęte, po czym |sprawie do Pana Ministra Spraw Wew- 
części zapasów złota Banku Czechosłowa |rozpisuje się wybory i wybiera się tych | nętrznych. 


cji. 


samych wójtów na dalszych 5 lat. Oby- 


watele tych gmin protestują przeciwko 
tego rodzaju „stabilizacji” panów wój- 
tów. 

O takich wypadkach donoszą z Sie- 
miatycz, Hajnówki (woj. białostockie) 
Zborowa (pow.pinczowski) oraz z sze- 
regu innych miejscowości. Mieszkańcy 


Deterding, konkurent Rockefellera 


Dzieje człowieka, który zawładnął 


Sir Henry Deterding — który zmarł 
onegdaj — nie dlugo przeżył swego naj- 
większego konkurenta Johna Rockefel- 
lera. 

Nazwiska tych dwóch ludzi sprzę- 
giy w nierozdzielną całość kilkadziesiąt 
lat nieustannej, nie przebierającej w 
środkach walki o tytuł „króla“ ropy 
naftowej, „płynncgo zioia” dwudzieste- 
go stulecia. 

Walki o ten tytuł toczyły się z nie- 
mniejszą zaciekłością niż óngiś woiny 
dynastyczne, o prawo do tronu i herbu. 
Ale bo też w naszym stuleciu ropa ben- 
zyno- i naftodajna nabrały takiego zna- 
czenia w technice, zarówno na usługach 
pokoju jak i wojny, że nader trafnym i 
udałym wydaje się powiedzenie, iż dziś 
„w żyłach Świata płynie nafta". 

Kiedy Deterding zaczął stawiać swo- 
je pierwsze kroki w interesach nafciar- 
skich w Indiach Holenderskich z koń- 
cem ubiegłego wieku, J. D. Rockefeller 
był już panem olbrzymich pól nafto- 
wych Stanów Zjednoczonych. Jego 


„płynnym złotem“ naszego wieku 


Standard Oil Co. najbezwzgledniejszy- 
mi środkami pokonała wszystkich kon- 
kurentów amerykańskich. 

Standard Oil wywalczył sobie stano- 
wisko monopoliczne i dyktował cenę 
rynkowi amerykańskiemu. Stary Ro- 
ckefeller marzył o rozpostarciu swego 
naftowego „królowania'”* na cały świat. 

Tymczasem jednak szyby naftowe 
wyrastały i na innych kontynentach. 
Ujawniono złoża ropy holenderskiej na 
Jawie, Borneo i Sumatrze, w rosyjskim 
Baku, w Persii, Mossulu i w samej Eu- 
ropie. 

Do walki z Standard Oil stanęli ka- 
pitaliści „starego świata“. Z ich poręki 
zrodziły się: holendersko-angielski Ro- 
yal Dutch Shell Co i Anglo-Iranian Oil 
Company, Ltd, którego dwie trzecie ka- 
pitału posiada obecnie rząd angielski. 

Deterding, który od roku 1901 stoi 
na czele Royel Dutch Shell Co, kontro- 
lując ilościowo drugą największą grupę 
złóż naftowych po Rockefellerowskich 
w Pensylwanii, Kalifornii i południowej 


Ameryce, wypowiedział walkę konku- 
rencyjną Standard Oil'owi. 

Wyzwanie było zuchwałe; bo setki 
milionów dolarów starego Rockefellera 
zostały natychmiast zmobilizowane do 
ekonomicznego zduszenia śmiałka. 

Historia tych konkurencyjnych za- 
pasów jest bardziej emocjonująca niż 
najpomysłowszy film awanturniczo-roz- 
bójniczy z czasów amerykańskiego 
„Wiłd-West'u*. Podpalanie szybów, po- 
Żary całych pól naftowych i „oil pipes“ 
tj. naftodawców, wszystko gęsto zro- 
szone krwią ludzką, — oto ponure dzie- 
je wojny dwóch mocarzy złota. 

Deterding posunął się w swym zu- 
chwalstwie do tego stopnia, że azjaty- 
cką naftę sprzedawał na rynkach obu 
Ameryk, łamiąc tym samym faktyczny 
monopol Standard Oil'u. 

Zastąpienie kotłów parowych przez 
motory opalone ropą, rozwój lotnictwa 
i automobilizmu i wzrastające stad za- 
potrzebowanie na ropę i jej pochodne 
produkty, zastrzyknęło nowy, obfity 
strumień złota do Royal Dutch Shell 
Co. 

Deterding został dostawcą ropy dla 
całej marynarki wojennej Wielkiej Bry- 
tanii, Odtąd ten Holender pracuje prze- 


. 


de wszystkim dla Anglii i jej świato* 
wych interesów. 

Siecią swej organizacji produkcyinei 
i finansowej ogarnał dużą część źródeł 
naftowych poza polami pólnocno-ame- 
rykańskimi. Wdarł się przecież nawet 
na teren południowej Ameryki, gdzie 
przebogatymi złożami rozporządzają u- 
bogie w kapitały państwa: Wenezuela, 
Kolumbia, Peru i Argentyna. Deterding 
je finansował, a potem już... panował. 

Amsterdamski kupiec został za te 
wszystkie zasługi dla Anrlii uszłachco- 
ny, był angielskim „sir'em*. 

Kiedy przez 2 laty złożył kierowni- 
ctwo dziełem swego życia, Róyal Dutch 
Shell Co, przeniósł się do Niemiec. 

Pragnieniem Deterdinga było zawła- 
dnięcie bogactwem naftowym Rosji. 
Zmierzał do tego celu przez wiele lat. I 
już, już miał i Baku podporządkować 
swemu koncernowi, kiedy do władzy 
doszli „czerwoni“. Sowieci zajęli się 
eksploatacją nafty kaukaskiej na wla- 
sny rachunek. Deterdingowi nie tylko 
zamknęła się gratka, o którą tyle lat 
zabiegał, łecz nadomiar nafta sowiec- 
ka, rzucona na rynki światowe po dum- 
pingowych cenach, wyparła tu i ówdzie 
Royal Dutch Shell Co. Pe" 


ee 


Z Pomorza 


GRUDZIĄDZ. 


@ Czy chce, czy nie chce musi nale- 
żeć do :,Landbundu' W Grudziądzu od- 
był się sejmik rolników Niemców, zrze- 
szonych w „Landbund Weichselgau" bar 
dzo licznie obesłany. Nowo wybrany pre 
zes p. Modrow wzywał do niewyzbywa- 
nia się gospodarstw, do wychowywania 
młodzieży w duchu narodowym, stwier- 
dzając, że „pracą organizacyjną „Land- 
bundu” objęty jest każdy rolnik niemiec 
ki, czy sam tego chce, czy nie chce, z 
wyjątkiem naturalnie tych, którzy nie 
przyznają się do niemieckiej narodowoś 
ci i wspólnoty, względnie nie przyznają 
się do niemieckiej krwi. 


BYDGOSZCZ. 


Q Śmiertelny strzał przy upadku z 
krzesła. Rolnik Tadeusz Mielcarek usły- 
szał w nocy na podwórzu podejrzane 
szmery. Domyślając się, że do zagrody 
włamali się złodzieje, uzbroił się w fu- 
zję i otwarłszy górne okno chciał wypa- 
lić na postrach. W tej chwili załamało 
się pod nim krzesło. Upadając na ziemię, 
Mielcarek pociągnął za cyngiel fuzji i 
cały ładunek ugodził go w brzuch, po- 
wodując śmierć na miejscu. 


CHOJNICE. 


© Nagły zgon w samochodzie. Żona 
rolnika Giiszczyńskiego z Gliśna (pow. 
Chojnice) powracając samochodem do 
domu zasłabła w drodze i zmarła. 


Szofer nie zauważył nawet zgonu pa- 
sażerki i dowiózł do domu trupa. Powo- 
dem śmierci był udar serca. 


LIPINKI. 


© Niezwykle zjawisko atmosłeryczne. 
W nocy z 12 na 13 bm. mieszkańców o- 


kolicy zbudził ze snu grzmot połączony. 
z błyskawicą, deszczem i wichrami. Po 
stronie niemieckiej zauważono poża 


wzniesiony prawdopodobnie przez ude- 
rzenie pioruna. Grzmot w lutym nie pa- 
miętają najstarsi ludzie i tłumaczą sobie 
w różny sposób. 


Z całej Polski 
IŁOWO. 


© Chory umysłowo uciekł z domu — 
i zmarł w lesie. Zamiezkały w Iłowie ko- 
lejarz Maksymilian Zielski, będąc ciąż- 
ko chory wyszedł w malignie, w czasie 
snu żony z domu i od tej pory wszelki 
ślad o nim zaśinął, 


Dopiero po trzech dniach znaleziono 
jego zwłoki w lesie narzymskim. 


WILNO. 


A Narzeczeni powiesili się na jednej 
gałęzi. Córka bogatego gospodarza zako. 
chała się w biednym młodzieńcu. Stary 
Dereńczyk nie chciał jednak słyszeć o 
konkurencie swej córki, Błyściku. Oświa 
dczył on nawet córce, że wywiezie ją 
do Wilna z rodzinnej wsi. Tego było mło 
dym za wiele. Uciekli z domu i po kilku 
dniach znaleziono ich wiszących w lesie 
na jednym drzewie. Nawet po śmierci 
trzymali się kurczowo za ręce. 


LUBLIN. 


A Pobici — zbiegli ze szpitala. W cza 
sie bójki w jednym z szynków w Lubli- 
nie zostali ranni niejaki Szabłowski i Bo- 
rczak, których przewieziono po opatrun 
ku do szpitala, Mimo licznych ran obyd- 
waj zbiegli ze szpitala, nie podając po- 
wodu ucieczki, 


PIŃSK. 


A W pierwszym wypadku ocalał — 
w drugim zginął. Na drodze Pińsk-Łuni- 
niec samochód ciężarowy hurtowni spiry 
tusowej z Pińska zaczepił o wóz, który 
został zniszczony. Woźnica Szymon Cym 
balista cudem wyszedł z katastrofy bez 
szwanku. Gdy samochód ruszył w dalszą 
drogę, koń Cymbalisty spłoszył się, sku 


JAROSŁAW. SP 
A Szkoła nieczynne z powodu narze 


tkiem czego woźnica spadł pod wóz i 
poniósł śmierć na miejscu. 


TARNÓW. 


A Pół roku więzienia za rabunek 17 
groszy. Sąd Okręgowy w Tarnowie ska- 
zał J, Grejbura z Jadownik na pół roku 
więzienia za rabunek kupcowi Mendlo- 


wi Wernerowi 17 groszy. Ponieważ na- | £Owskiego 
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~ Zjazd powiatowych kierowników 
referatów melioracyjnych 


TORUN. Pod przewodnictwem na- 
czelnika wydziaiu roimictwa i reform 
roinych Urzędu Wojewodzkiego p. Ur- 
oabył się w loruniu zjazd 


padnięty miał tak małą kwotę przy so-|kierowników reieratorów melioracyjnych 
bie Grejbur, chciał go razem ze swoim |w starostwach powiatowych. 


kompanem wrzucić do wody. Spłoszeni 


Na zjeździe rozważano m. in. sprawę 


przez jednego przechodnia zbiegli, pozo | zaopatrzenia osiedli w wodę do picia, 


stawiając na moście zbitego Wernera, 


BIŁGORAJ. 


A Bestialskie kopnięcie w brzuch. W 
Biłgoraju zmarł 34-letni Michał Dzido, 
kopnięty podczas sprzeczki w brzuch 
przez Andrzeja Zaskowskiego. Zaśkow- 
ski został aresztowany przez policję pań 
stwową. 


czonej. U władz szkolnych w Jarosławiu 
interweniowała delegacja jednej z gro- 
mad z pod Sieniawy, prosząc o przysła- 
nie nowej siły nauczycielskiej, ponieważ 
dotychczasowy nauczyciel, nikomu nic 
nie mówiąc, po przyjeździe jakiejś pani 
z Przemyśla do tej gromady, spakował 
wszystkie swoje rzeczy i wyjechał w 
niewiadomym kierunku z ową damą. 


Ze światła 


BERLIN. 


O Niezwykły wypadek amochodowy. 
W pobliżu berlina wydarzył się wieczo- 
rem niezwykły wypadek samochodowy. 
Kierowca jednego z samochodów stracii 
wskutek gęstej mgły orientację i musiał 
zatrzymac się na skrzyżowaniu dróg. W 
kiika sekund później nadjechały dwa in- 
ne samochody, które pomimo sygnałów 
ostrzegawczych wpadły na stojące auto. 
W parę minut 12 innych samochodów 
zderzyło się ze stojącymi wozami, a szo 


sa przybrała widok prawdziwego cmen- |... 
tarzyska samochodów. Wśród licznych | ti 


rannych ma się znajdować konsul R. P. 
w Berlinie p, W. Korsak. 


O 285 dalszych osób pozbawiono oby- 
watelstwa i mienia w Niemczech. Najnow 
szy dziennik rozporządzeń ogłasza listę 
składającą się z 285 nazwisk osób pozba 
wionych obywatelstwa Rzeszy, oraz kon 
fiskatę majątków wszystkich byłych o- 
bywateli niemieckich. 


MOSKWA. 


CI Skrytobójcze morderstwa w Szang 
haju. Z Szanghaju donoszą, że w ciągu 
dwóch dni dokonano tam pięciu mor- 
derstw skrytobójczych. Ofiarami skry- 
tobójców padli Chińczycy, współpracu- 
jący z władzami japońskimi. 


NOWY JORK. 


©] Napad w biały dzień. W South Nor- 
walk (w stanie Connecticut) 4 uzbrojo- 
nych bandytów napadło w biały dzień 


na 2-ch inkasentów bankowych, którym dawca zmuszony jest 


| 


która stanowi niezbędny czynnik w go- 
spodarstwie rolnym. Program tej dzie- 
dziny przewiduje zasadniczo budowę 
studzień kopanych, w wypadkach wy- 
jątkowych studzień wierconych z uwagi 
na wysokie koszty budowy i warunki 
konserwacji. 

Na tę akcję projektuje się kredyt w 
wysokości około 800.000 złotych celem 
zaopatrzenia w wodę około 1500 powsta 


jących osad. 


cij podstawowych, z których wymienić 


KAM LA 


a. 


należy budowę wałów ochronnych nad- 
wislańskich pod Ciechocinkiem, w po- 
wiecie nieszawskim na odcinku Grabo- 
wo - Gruczno, w powiecie świeckim oraz 
Lęgnowo - Otorowo w powieice bydgos- 
kim kosztem około 400.000 złotych, da- 
lej regulację rzek i osuszenie łąk w po- 
wiecie chojnickim kosztem około 110.000 
złotych, regulację Strugi Toruńskiej w 
powiecie wąbrzeskim około 100.000 regu 
lację Czarnej Wody w powiecie staro- 
gardzkim kosztem około 50.000 złotych 
i wiele innych mniejszych. 

Koszty tych robót w roku bieżącym 
wyniosą około 1.000.000 złotych przy 
poważnym udziale kredytów Funduszu 
Pracy. 

Na robotach publicznych i meliora- 


lcyjnych znajdą zatrudnienie bezrobotni 
Omówiono również program meliora ! 


z okolicznych ośrodków bezrobocia. 


RAI 


Po strasznej katastrofie żywiołowej w Chile. 


TORZE ZZTCET NSA TAE TON PK ARCI REESE E SRANIE. 


Gwałtowne zapotrzebowanie 
rąk roboczych w Rzeszy 


Pełnomocnik do planu 4-letniego, feld 
marszałek Goering, wydat dnia 15 lute- 
go ustawę dotyczącą rynku pracy i uzu- 
pełniającą ustawę z czerwca r. ub. 

Znaczenie tej ustawy polega głównie 
na stworzeniu podstaw prawnych do fak- 
tycznego wciągnięcia do szeregów wszy- 
stkich zdolnych do pracy z jednoczesną 
możnością przydzielania, według uzna- 
nia urzędu pracy, sił roboczych do od- 
powiedniej pracy. 

Z chwilą wejscia w życie tej ustawy 
każdy pracownik fizyczny i umysłowy 
w Rzeszy związany jest ściśle z wyzna 
czonym mu przez urząd pracy miejscem 
zatrudnienia, z drugiej zaś strony praco 
do zatrudniania 


pewnienia zapotrzebowania sił robo- 
|czych dla celów o specjalnym państwo- 
wo - politycznym znaczeniu“. Obejmuje 
ona wyraźnie wszystkich mieszkańców 
Rzeszy, obywateli zaś zagranicznych nie 
|dotyczy tylko o tyle „o ile zwalniają ich 
układy państwowe bądź też uznane re- 
guły prawa międzynarodowego. 

„Druga część ustawy, wiążąca pracow- 
nika z miejscem jego zatrudnienia, uza- 
sadniona jest w następujący sposób: 
| „ogólna fluktuacja sił roboczych w Niem 
|czech wynosi miesięcznie półtora milio- 
'na ludzi, tak olbrzymia liczba wywo- 
jłuje oczywiście wielkie straty“. 

Ustawa stwarzać może będzie w 
poszczególnych wypadkach obciążenia, 


towarzyszył policjant. Bandyci zrabo- | przydzielonych mu sił roboczych. Urząd ale jak oświadczają tu, wymaganie pań- . 


wali 40 tys, dolarów i zbiegli. 


TOKIO 


prawo powoływania wszystkich zdolnych 
do pracy, ale i prawo przenoszenia za- 


pracy posiada, według ustawy, nie tylko |stwowo - polityczne muszą być przede 


wszystkim brane pod uwagę. 
Waga ustawy polega głównie na 


C Słupy latarniane na armaty. „Ex- |trudnionych już pracowników do innej możliwie szybkim zmobilizowaniem w 


change Telegraph” donosi, że wszystkie 
słupy żelazne latarni ulicznych w Tokio 
będą zastąpione słupami z innego mate- 
riału, by w ten sposób uzyskać około 6 
tysięcy ton żelaza na cele zbrojeń. 


Ratujmy bezrobotnych 
odzimna i słodu. 

Ofiary y.eniężne 

składać należy na 
Konto PKO Nr. 70.200 
Pomec Zimowa. 
Ofiary w naturze 
w miejscowym 
Komitecie 


miejscowości. 
Cała ustawa stoi pod hasłem „za- 


Odsłonięcie teb 


razie potrzeby wszystkich męskich re- 
zerw siły roboczej w Rzeszy. 


icy pamiątkowej 


Józefa Piłsudskiego w Genui 


RZYM. Ambasador R. P. przy Kwi- 
rynale Wieniawa - Długoszewski wyje- 
chał do Genui, gdzie weźmie udział w u 
roczystości odsłonięcia tablicy pamiąt- 
kowej, pobytu Józefa Piłsudskiego w 
Nervi. Zimą roku 1911 Józef Piłsudski 
mieszkał wówczas w nieistniejącym dziś 
pensjonacie polskim Zofii Niewiadom- 
skiej, 


Płyta wmurowana przy bulwarze 
nadmorskim ufundowana została stara- 
niem władz miejskich w Genui. Zazna- 
czyć należy, że Nervi, gdzie w roku 1911 
Józef Piłsudski spędzał urlop zdrowot- 
ny przyłączone zostało do Genui kilka 
lat temu. 
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"niego trzesienia ziemi 


Trzęsienia ziemi 


buchy wulkanów w Ameryce 
Południowej 


fa trzęsienia ziemi, która 
nawiedziła ostatnio Chile, pochłaniając 
tysiace istnień ludzkich, nie jest pierw- 
a tego rodzaju kleską w Ameryce Po- 
Chile jest krajem górzystym, 
położonym w części na tere- 
górskiego Andów. Stwierdzo- 
iszybsze drgania skorupy ziem- 
lej, najeroźniejsze w następstwach, 
kierunek pionowy i najsilniej 
uwane przede wszystkim w gó- 


iw 
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sa od 


rach. Dlatecgo też ostatnia katastrofa w 
hile przybrała tak straszne rozmiary. 
Trzęsienia ziemi i wybuchy wulka- 
nów sa w Ameryce Południowej zjawi- 
skiem notowanym jeszcze w 16-tym stu- 
leciu. W roku 1541 Guatemala została 
nawiedziona wybuchem wulkanu, który 
zniszczył cała "stolice kraju. W dwie- 
ście lat póżniej, w Peru, wydarzyła się 
katastrofa trzesienia ziemi, w czasie 


której Lima i Cala została prawie do- 


s "tnie zmiecione z powierzchni, grze- 
biac pod gruzami walących się domów 
tysiace ludzi. 

W roku 1751 dwa miasta w Chile, 
Siantago i Concepcion, uległy częścio- 


zagładzie w skutek silnego trzesie- 


nia ziemi. Podobna katastrofa miała 
miejsce w Eauadorze, gdzie w r. 1792 
lica kraju, Quito, została zniszczona, 


orzebiac w swych szczątkach około 40 
tys, ludzi. W roku 1812 Caracas, stolica 


Venezueli, została nawiedziona trzesie- 


niem ziemi, w czasie którego zginęło 
20 tys. osób. 

W Argentynie wskutek wybuchu 
wulkanu zniknęło z powierzchni ziemi 


miasto Mendoza, przy czym ofiarą pa- 
25 tys. ludzi. Było to w roku 1861. 
W niecałe 75 lat po strasznej klę- 
żywiołowej w Equadorze, kiedy 
zaledwie częściowo się odbudo- 
RADCY nowe wstrzasy w roku 
tóre zniszczyły nie tylko miasto, 
le i szereg innych skupień ludzkich, 
polożonych w pobliżu stolicy. 

W roku 1906 uległy częściowemu 
"niszczenie Santiago i Valparaiso w Chi- 
le, przy czym zginęło wtedy około 40 
tvs, ludzi i zawaliło się pół miliona bu- 
mieszkalnych. Klęski żywioło- 


dio 


wato, 
1868, 


dynków 


iwe w ostatnim stuleciu miały miejsce 


dość czesto. Tak np. w roku 1918 silne 
trzęsienie ziemi dało się odczuć w Gua- 
temali. W roku 1931 miasto Managua w 
Nicaragui zostało zniszczone prawie do- 
szczętnie, a wybuch wulkanu w Argen- 
tynie w roku 1932 zrównał z ziemią kil- 
ka mniejszych miast, położonych u jego 
podnóża. 

Katastrofy żywiołowe w Ameryce 
Południowej tłumaczą się przyczynami 
innej natury. Stwierdzono, że cały nie- 
mal ląd Ameryki Południowej znajduje 
się w orbicie działania tych samych ru- 
chów skorupy ziemskiej, które dają się 
co kilka lat odczuwać dotkliwie na Fi- 
lipinach i wyspach Japonii. Dlatego też 
uczeni wyciągają pewne wnioski z ostat- 
w Chile: sądzą 
oni, że przeszłoroczna klęska w Japonii 
pozostaje w ścisłym z nim związku i 
tworzy jedno z ogniw serii trzęsień, po- 
wiarzających się w ustalonej strefie. 
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W Hollywood bywa każdy wybitny artysta uśmiercany 


kilka razy w roku — Gwiazdy umierają i zmartwychwstają 


HOLLYWOOD, w 


Taki już jest los aktorów, zwłasz- 
cza tragicznych, że umierają na scenie 
często, a im lepi ej to robią, tym bar- 
dziej zyskują na sławie. Ale jeżeli mó- 
wimy o uśmiercaniu artystów w Holly- 
wood, to mamy na myśli zupełnie in- 
ny rodzaj śmierci. Jest to zgon niby 
prawdziwy, bo ogłoszony czarno na 
białym przez większość dzienników w 
stolicy filmu, tylko, że — uśmiercany 
aktor czuje się doskonale i ani myśli 


lutym. 


rozstawać się z tym światem. Poprostu 
-- zgon dla reklamy. Najczęściej ,denat' 
nawet nie wie o tym, że umiera, a gdy 


się dowiaduje. doprowadza go taki wy- 
rok śmierci do ostatecznej pasji. 
Zamiłowani w statystyce Ameryka- 
nie obliczyli, że najwięcej fatszywych 
wiadomości o gwiazdach i gwiazdorach 
rozpowszechnianych jest na temat ich 
zgonu lub co najmniej nieuleczalnej 
choroby, czy też śmiertelnego wypad- 
ku. Drugie miejsce zajmują fałszywe 
wiadomości o małżeństwach, rozwo- 
dach, zaręczynach trzecie miejsce do- 
piero wi iadomości o macierzyństwie 
gwiazd, którym się o tym ani nie Śniło. 
Skąd ten pomysł, aby fałszywe wia- 
domości o sławnych mieszkańcach naj- 
bardziej reklamowanego miasta na 
świecie, posegregować w statystykę? 
Zainicjował to popularny aktor Spencer 


Tracy. Poddał się jakieś błahej opera- 
cji, po kilku dniach był już zupełnie 
zdrów i jako rekonwalescent leżał na 
klinice w Los Angeles. Nagle dobiegło 
go z ulicy przeciagłe wołanie kolpor- 
tera: „Spencer Tracy konający!* 
Artysta uległ wstrząsowi nerwowemu. 
Wezwał natychmiast lekarza i 


błagał 
go, aby mu powiedział prawdę o jego 
stanie. Lekarz roześmiał się serdecz- 
nie. 

— Drogi panie, chyba pan powi- 
nien lepiej znać Hollywood ode mnie! 
Poprostu nie mają chwilowo żadnej 
sensacji i dlatego uśmiercają pana. Na 
dowód, że mówię prawdę, pozwalam 
panu natychmiast opuścić klinikę! 


Spencęr Tracy skorzystał z zezwole- 
nia lekarza i udał się wprost do studio. 
Gdy opowiedział kolegom i koleżan- 
kom o swojej przygodzie, nie okazali 
bynajmniej zdziwienia. Zapewnili go, 
że każdy z nich był co najmniej raz w 
życiu przenoszony na drugi świat z 
woli reporterów hollywoodzkich. 


Najczęściej publikowane są tego ro- 
dzaju wiadomości o siłaczu ekranu 
Wallace Beery. Raz „kazali“ mu spaść 
z konia i zabić się, innym razem ulec 
w bójce, jeszcze innym razem zginąć 
na miejscu w katastrofie samochodo- 
wej itd. Poprostu reporterzy miejsco- 
wi uważają za punkt honoru wymy- 


Ukłon, który rozstrzyga o całym życiu 


Dwa razy do roku, pod koniec zi- 
my odbywa się na królewskim dworze 
angielskim uroczysta prezentacja... 
młodych panien. 


Przygotowania do tej, najważniej- 
szej dla dorosłej panny chwili w życiu 
trwają diugie tygodnie, ba miesiące na- 
wet. a punkt ciężkości mieści się w 
tym, aby nauczyć się dworskiego ukło- 
nu! Istnieje więc w Londynie specjal- 
ny instytut miss Gem-Moufflet, gdzie 
odbywa się taki kurs rewerensów. 


Run: powtarzające się z sumienną 

kładnością polegają na kolejnym wy- 
uczeniu się pozycyj, s składających się na 
całość ukłonu. A więc najprzód pa- 
nienki przyklękają trzymając na gło- 
wie np. książkę, która zesunąć się nie 
powinna. Potem uczą się znów zgina- 
nia lewego kolana pod ostrym kątem, a 
prawego pod kątem prostym, przy czym 
jedna noga musi być zasunięta za dru- 
gą. Dalej następują ćwiczenia ramion 
i rąk, aby pomagały utrzymać równo- 
wagę, a nie deformowały obrazu cało- 
ści. Wreszcie trzeba jeszcze umieć 
głowę skłonić, podrzucić, czy opuścić i 
oczy skierować we właściwą stronę, 


Dopóki lekcje te odbywaja się w 
krótkich, wygodnych sukienkach — je- 
szcze pół biedy — ale z kolei trzeba u- 
mieć dać sobie radę z toaletą, z ogro- 
obowiarkowym trenem, aby 


mnym, 


Słynne łyżwiarki 
Od lewej ku prawej: Megan Taylor, Daphne Walker i Cecilia Colledge na za- 


„wodach: łyżwiarskich w Pradze. 


b. 


koronki nie zaplątały się o korek pan- 
tofelka, a poszczególne, drobne ruchy 
czubka trzewiczka odpowiadały ściśle 
pozycji tułowia. 


Tak odbywa się mniej więcej przy- 
gotowanie czysto zewnętrzne, do cze- 
go doliczyć trzeba nie kończące się 
przymiarki sukni u krawcowej i pie- 
czołowity dobór szczegółów uroczystej 
toalety. 

Suknia musi być biała, szyja i ra- 
miona odkryte, ręce, powyżej łokci o- 
słonięte białymi rękawiczkami, a gio- 
wa przybrana w trzy, białe strusie pió- 
ra. 

A potem godzinami całymi oczeki- 
wanie w samochodzie przed kratami 
parku Buckingham Palace na wyzna- 
czoną godzinę audiencji. 


Do wielkiej sali balowej nie ma w 
tej chwili dostępu żaden mężczyzna, 
za wyjątkiem mistrzów ceremonii 0- 
czywiście. I tu oczekiwanie na kolejkę 
trwa nieraz kilka godzin. Wśród kom- 
pletnego milczenia wkraczają teraz: 
imperator Wielkiej Brytanii, wraz ze 
swoją królewską małżonką, a poprze- 
dzają ich, cofając się w tył krokiem 
powolnym lord Cromer i świta wojsko- 
wa. 

Każda z panien wraz z towarzyszą- 
cą jej damą posuwa się powoli na- 
przód, a równocześnie w tym samym 
wymierzonym tempie przechodzą z 
rąk oficerów, aż do rąk lorda Crome- 
ra, stojącego po lewicy króla karty 
wizytowe, sumiennie katalogowane. 


Teraz następuje ów moment naj- 
ważniejszy: młoda osoba musi nieja- 
ko rzucić się naprzód, gestem, pełnym 
gracji, ale i dumy, — natychmiast je- 
dnak opaść prawie, że na kolana i to 
raz z rewerensem dla króla, a drugi 
raz dla królowej, podnieść się momen- 
talnie do pozycji pionowej i odpłynać 
dalej. Cały ten akt dworskiego ukionu 
wymierzony jest Ściśle na dwie i pół 
minuty i trwać nie może ani krócej 
ani dłużej, — pod żadnym warunkiem. 

Prezentacja „debiutantek* nie ła- 
czy się z żadnym balem, — w tych to- 
aletach, fryzurach. piórach į  wachla- 
rzach, bo i one mają tu swoje zasto- 
wanie, nikt nie mógłby przecież roz- 
począć nowoczesnych pląsów. 


Atrakcją przyjęcia w Buckingham 
Palace jest podawana od lat 200 
dycyjna angielska potrawa dworsta: 
noga barania w szamnańskim winie. 
— Czy jest to tak bardzo smaczne? nie 
wiadomo — zapewne tak, po przeby- 
ciu emocji prezentacyjnego ukłonu. 


Pobyt tego jednego wieczoru, dla je- 
dnego ukłonu ludzie poświęcają nie- 


tra, 


mams 


ślać _ najsensacyjniejsze okoliczności 
śmierci Wallace Beery. Doszło do te- 
go, że pewnego dnia zjawił się u ni iego 
widocznie zdenerwowany młody repor- 
ter i zapytał go: 


— Czy to prawda, że ten znany ak- 
tor Wallace Beery umiera? 


Wallace Beery, który właśnie scho- 
dził ze schodów, odparł: 


— Przecież widzi fan, że żyję! 


Ale reporter nie dał spokoju. Wi- 
docznie nie wierzył w indentyczność 
zapytanego informatora z Wallacem 
Beery, którego nie poznał wskutek mro- 
ku panującego na schodach, zwłaszcza, 
że znał go tylko z ekranu już w cha- 
rakteryzacji. Artysta stracił panowa- 
nie nad sobą. Chwycił reportera za 
kołnierz, zniósł go jedną reką po scho- 
dach, co ze względu na jego siłę nie 
było niczym nadzwyczajnym, a stawia- 
jąc go na trotuarze, zapytał: 


— Chyba teraz wierzy pan, że je- 
stem zdrów?! 


Fałszywe wieści o agonii Clarka Ga- 
ble naraziły artystę na utratę kilkuna- 
stu dni pracy filmowej. Mianowicie 
Clark Gable zamówił dentystę z Los 
Angeles, który miał do niego przybyć 
do Hollywood, aby wstawić mu ząb. 
W drodze dowiedział się dentysta, że 
C. Gable jest konający i stan jego jest 
beznadziejny. Wobec tego wysiadł z 
pociągu i poleciał samolotem do innego 
pacjenta, odwlekając w ten sposób 
wstawienia zęba Gable'owi o kilkana- 
ście dni. 

Fałszywe informacje o małżeństwach 
I rozwodach są przeważnie dziełem 
fantazji biur reklamowych i rozpusz- 
czane są celowo. Często jednak poja- 
wiają się z niewiadomego źródia i roz- 
chodzą się bardzo szybko. Robertowi 
Taylorowi i Barbarze Stanwyck „kaza- 
no“ lecieć romantycznie w góry, aby 
spędzili tam we dwoje miodowe mie- 
siące, choć nawet nie mieli zamiaru po- 
brania się: Robert Taylor właśnie w 
tym czasie nakręcał film, a Barbara 
Stanwyck przebywała w Nowym Jorku. 
Errol Flynn padł w fantazji reporte- 
rów na froncie hiszpańskim, Joan 
Crawford urodziła dziecko i była ko- 
nającą itd. To też nic dziwnego, że 
gdy umaria- naprawdę biedna zloto- 
włosa Joan Harlow, nikt nie chciał w 
to uwierzyć. Uśmiechano się sceptycz- 
nie, rzucając uwagę: „Acha, to pewno 
znowu taki niesmaczny trick reklamo- 
wy!“ 


raz całe fortuny. W roku bieżacym 
coś niecoś z zakulisowych plotek 
dworskich wydostało się na zewnątrz. 
Młody król przeprowadził uzdro- 
wienie nienormalnych stosunków — 
sam zainteresował się pewnymi nie- 
dyskrecjami, które doszły do jego wia- 
domości. — W rezultacie cały szereg 
nazwisk kandydatek na „debiutantki'* 
został z oficjalnej listy skreślony. 


Dlaczego? — Otóż na to, aby dostą- 
pić zaszczytu prezentacji, a od tego 
zależy przyszła pozycja socjalna mio- 
dej osoby — trzeba mieć na dworze 
królewskim  protektorkę, żonę para 
Anglii, która bierze na siebie odpowie- 
dzialność za przedstawianą pannę. 
Dama taka musi dokonać wyboru su- 
miennie, ale... bezinteresownie, nie 
powinna więc np. przyprowadzać cór- 
ki milionera amerykańskiego, która 
nigdy w Anglii nie zamieszkiwał z 
jej tradycją wielowiekową nie „est 
związana i przedstawienie parze mo- 
narszej uważa sobie za sensację, a nie 
za akt hołdu, przywiązania i zobowią- 
zania do służby społecznej. 


Następnym bowiem aktem, po by- 
tności u dworu jest wstąpienie mło- 
dych osób do żeńskich organizacyj 
charytatywnych i wspólpraca z ową 
protektorką w dziedzinie społecznej. 


Jest to naturalnie także inaugura- 
cją właściwego życia towarzyskiego 
panny, która teraz dopiero uznaną zo- 
stała za dorosłą, dojrzałą osobę, a ja- 
ko „debiutanka* ma swoje uprzywi- 
lejowane miejsce w loży na tradycyj- 
nych wyścigach w Ascot, i cały szereg 
podobnych przyjemności, niedostęp= 
nych innym dziewczętom. 
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| brzegi miłośnikami śpiewu. 
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KRONIKA 


M al omwd acz gyi 


Poniedziałek 


Leon b. UOP y 
Ostatnia redukcja pociągów P. K, P. 


kasuje m, in. Z aniem 1-go marca na linii 
lawa — Jamieinik — foruń pociąg ur 5523, | 
Księżyca wsch 7,05 zach 19,05 jamielnik odjazd godzina 58,51 — ioruń Gł. 


Słońca wsch 7,07 zach 17,22 


LUTY 


k przyjazd 10,40 oraz korespondencyjny po- 
Wtorek ciąg nr 5862, Toruń odj. 16,42 — Jamielnik 
przyjazd 18,46. | 


Z tych pociągów pierwszy wychodzący | 
z Wąbrzeźna do Torunia o godzinie 9,15, 
jest i był zawsze najsilniej używaną przez 
Księżyca wsch 7,26 zach 20,08 publiczność miasta Wąbrzeźna i powiatu 
komunikacją pomiędzy Wąbrzeźnem i Toru- 
niem, był to pociąg „MUROWANY”*, kursu- 


p i JM 
21| 
jący mniej więcej o tym samym czasie chy- 


WĄBRZEZNO 
zd ba od zaistnienia tej trasy kolejowej. Uty- 


” . r J . . +1. ŁR = 
© Kurs przodowników lekkiej - atletyki. | kiwano dotąd ze strony publiczności, że 


Eleonora p., Feliks b, 


3iońca wsch 7,05 zach 17,25 


W czasie od 6 do 25 marca 1959 roku od- | Właśnie ten pociąg zawiera za mało wago- 
będzie się w Okręgowym Ośrodku WE w To- nów, że brak w nim często dostatecznego po- 
runiu 5-tygodniowy kurs przodowników lek- mieszczenia Narzekaniom tym położone 
kiej atletyki dla członków organizacyj WI. kres w najfatalniejszy sposób: przez skaso- 
i PW w wieku od 19 do 30 lat, absolwentów ania 


najwygodniejszego połączenia 
PW względnie Rezerwistów. 


tego 
z Toruniem, cieszącego się najsilniejszą frek 
Bliższych informacyj udziela Pow. Kom. | wencją. 
WF i PW w Wąbrzeźnie tel, 41, która przyj- INOWACJA TA STWARZA DLA LUD- 
muje również zgłoszenia kandydatów w ter- NOŚCI — NIETYLKO MIASTA ALE CAŁE- 
minie do dnia 25 lutego 1959 roku. 1GO POWIATU NIEBYWAŁE NIEDOGOD- 
NOŚCI, Pozostają tym samym w kierunku 
© KONIUNKTURA NA IMPREZY I ZA-| Torunia 2 połączenia kolejowe przedpołud- 
BAWY SIĘ POPRAWIA. Hoże muzy Terpsi- | niowe: pociąg ranny wychodzący z Wą- 
chore i Melpomene — Tańca i śpiewu — ła- brzeźna o godzinie 6,00 rano — przy czym 
skawe jakoś były ostatnim imprezom urzą kolejka powiatowa wyjeżdża z miasta już 
dzonym w naszym mieście. I tak sobotnia |o godzinie 5,30, oraz pociąg południowy wy- 
zabawa w gronie Przyjaciół Harcerstwa cie- |chodzący z Wąbrzeźna o godzinie 11,47 i 
szyła gię wielkim sukcesem. Liczne doboro- przybywający do Torunia około godz. 13,00. 
we towarzystwo, wspaniałe ubiory pań, istnie Ponieważ pociąg drugi przychodzi do 
karnawałowy humor cechowały tę imprezę |stolicy Województwa dopiero w czasie, gdy 
i postawiły ją w pierwszy szereg zabaw tego |na ogół wszystkie urzęda, instytucje finan- 
rocznego karnawału. sowe itd. zamykają swe podwoje dla publi- 
Powodzenie na całej linii miał również |czności, z konieczności wszyscy, którzy za- 
obchód jubileuszowy Towarzystwa Śpiewu mierzają załatwić swoje sprawy w tych u- 
„Lutni“, który odbył się w niedzielę na sali |rzędach i instytucjach, zamieszkali w mieś- 
Hotelu „Dwór Wąbrzeski* wypełnionej po |cie Wąbrzeźnie zmuszeni są przygotować się 


Sprawozdanie szczegółowe z tej imponn- 
jącej imprezy podamy w przyszłym nume- 
rze. gazety, prowadzące księgi handlowe (uproszcz. lub 

„NA OSTATKI* czekają nas jeszcze |gospodarcze), z wyjątkiem osób i spadków, 
dwie dobrze się zapowiadające imprezy kar |których dochód płynie w yłącznie z gospo- 
nawałowe: Tradycyjny „śledź“ Towarzystwa |darstw rolnych o obszarze poniżej 15 ha u- 
Polskiego Czerwonego Krzyża w Hotelu pod, żytkowanego gruntu, położonych w odleg- 
ORŁEM, w „tłusty* wtorek, oraz „Zakończe. |łości ponad 5 km od granicy miasta z lud- 
nie karnawału“ w tym samym dniu w loka-| nością wyżej 100.000 mieszkańców. 
lu „Dwór Wąbrzeski* połączone z rozmaity- II. w razie osiągnięcia w roku 1938 docho 
mi niespodziankami przy koncercie — dan-| gy przewyższającego 1.500 zł osoby fizyczne 
cingu doborowej orkiestry. 1 


2) osoby fizyczne oraz spadki wakujące 


oraz spadki wakujące nie prowadzące ksiąg 
A „|handl. lub gospodarczych, z wyjątkiem o- 

e Okradziona przez cygankę. Nie dosyć | sób į spadków wakujących, których dochód 
można ostrzec łatwowiernych przed oszukań płynie wyłącznie: 
czymi manipulacjami cyganek — wróżek. 

Zawsze jeszcze znajdą się tacy, którzy 
pomimo ostrzeżeń darzą je zaufaniem, 

I tak w ubiegłym tygodniu przyszła do ró AARE d 
pewnej pani w naszym mieście cyganka, by łącznie nie więcej niż 12 izh, 
jej „powróżyć”. c) z jednego przedsiębiorstwa handlowe 

Właścicielka mieszkania pozostawiła w|go bądź jednego przedsiębiorstwa przemy- 
pewnym momencie cygankę samą w kuchni, słowego zaliczonego w roku 1938 do III, IV, 
i dosyć późno po oddaleniu się cyganki Va lub Vb przedsiębiorstw handlowych albo 
stwierdziła, że z szafy kuchennej znikło 500| kategorii VII lub VIII przedsiębiorstw prze- 
złotych, które niedawno odebrała z PKO., mysłowych. 
aby wypożyczyć je znajomej rodzinie. Po C. Obliczenia dlia wymiaru różnic w po- 
licja nie mogła jej pomóc w odszukaniu zło| datku dochodowym według działu II ust. 
dziejki. o państwowym podatku dochodowym obowią 

Szukaj wiatru w polu... zane są złożyć osoby, które: 

a) otrzymały w roku 1958 wynagrodze- 

KOMUNIKAT URZĘDU SKARBOWEGO. /nie od różnych służbodawców, 
w sprawie składania zeznań dla wymiaru b) otrzymały od jednego służbodawcy 
podatku przem. od obrotu za rok pod. 1958|dwa lub więcej wynagrodzeń periodycznych, 
i podatku dochodowego na rok pod. 1939 |bądź też obok wynagrodzenia periodyczne- 

A. Do składania zeznań o obrocie za rok|go również wynagrodzenia jednorazowe, © 
1959 obowiązani są: ile łączna suma wynagrodzeń za rok kalen- 

1) Osoby prawne oraz inni płatnicy,|darzowy 1938 przekracza 4.500 złotych. 
którzy prowadzą księgi handl. lub uproszcz. D. Zeznania o obrocie za rok 1938 i o 
co do każdego przedsiębiorstwa bez wzglę | dochodzie na rok 1939 należy składać w ter- 
du na kategorię świadectwa przem. minie do dnia 1 marca 1939 roku, 

2) Osoby nieprowadzące ksiąg handlo- Osoby prawne powinny złożyć zeznania 
wych, tylko co do przedsiębiorstw zaliczo-|o obrocie za rok 1958 oraz o dochodzie na 
nych w roku 1958 do kategorii I lub II przed|rok 1939 w terminie do dnia 1 marca 1939 r. 
siębiorstw handlowych oraz do kategorii I, Osoby obowiązane do składania oblicze- 
IL III, TY, V hib VI przedsiębiorstw przem. |nia dla wymiaru różnicy w podatku docho- 

3) Wszystkie osoby wykonywujące sa-|dcwym z Dz. II winny złożyć powyższe obli- 
modzielne wolne zajęcia zawodowe. czenie w terminie do dnia 15 kwietnia 1939 

4) Osoby wykonywujące zajęcia przem. | roku. 
zaliczane w roku 1938 do kategorii I lub II E. Rygory — Płatnicy, którzy w przepi- 
zajęć przemysłowych. sanym terminie nie złożą zeznania, ukarani 

B. Do składania zeznań o dochodzie na| będą karą grzywną do 500 złotych. 
rok 1939 (Dział I ustawy) obowiązani są: Kto zamierza uchylenia od ustawowej 

I. bez względu na wysokość osiągniętego | powinności podatkowej siebie lub osoby za- 
dochodu lub poniesionych strat: stępowanej w zeznaniu do podatku lub w 

1) osoby prawne; załącznikach do zeznania, albo oświadczeniu, 


a) z nieruchomości gruntowej o łącznym 
obszarze nie przekraczającym 50 ha gruntów, 
b) z domów mieszkalnych obejmujących 


0 s“ 


Bijemy na alarm? 


Niebywałe pogorszenie 
komunikacji kolejowej do Torunia 


w drogę, conajmniej o godzinie 4,50, pasaże- 
rowie zaś z okolicy nawet o świcie, by prze- 
być koleją krótki stosunkowo dystans, ca, 50 
km, 

O ile to dla ludzi dorosłych i zdrowych 
stanowi uciążliwą niedogod, SPRAWA GO- 
RZEJ WYGLĄDA W STOSUNKU DO CHO- 
RYCH A ZWŁASZCZA DZIECI. Zdarzają się 
codziennie wypadki wyjazdu do lekarza — 
specjalisty do Torunia — chociażby na pod 
stawie przekazania chorych ubezpieczonych 
w  Ubezpieczalni Społecznej. Abstrahując 
już od niedogodności rozpoczęcia podróży o 
świcie, zachodzi jeszcze dalsza trudność z 
podróżą powrotną. Pierwszy pociąg powrot- 
ny opuszcza Toruń tak rychło, że wykluczo 
ne jest, ażeby można w czasie od rozpoczę- 
cia urzędowania danej instytucji wzgl. urzę- 
du aż do czasu wyjazdu pociągu załatwić 
nawet nie bardzo skomplikowaną sprawę. 

Zmusza to pasażerów z osobistą szkodą 
zwłaszcza dla dzieci i chorych — wytrwania 
w podróży conajmniej 12 do 15 godz., co chy 
ba z uwagi na krótką trasę przebytej linii 
kolejowej urąga pojęciom sprawnej komuni- 
kacji kolejowej, którą się szczyci Polska A. 

Czy rzeczywiście nie ma żadnej moż- 
ności utrzymania dla Wąbrzeźna i powiatu 
wąbrzeskiego dotychczasowego dogodnego 
połączenie ze stolicą Województwa, które 
dotąd można było podtrzymać od roku 1822 
— otwarcia odnośnej linii kolejowej — i 
przez lat 19 Niepodległej Polski? 

Winne wejrzeć w tę sprawę wszystkie 
miarodajne instancje z Urzędem Wojewódz- 
kim Pomorskim oraz Dyrekcją P, K. P. 
Toruniu na czele a obowiązkiem miejsco- 
wych władz i organizacyj jest stanąć w o- 
bronie dobra ogółu i przez rychły i energicz 
ny protest zapobiedz upośledzeniu żywotnym 
interesom gospodarczym miasta Wąbrzeźna i 
powiatu wąbrzeskiego! 
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wyjaśnieniu lub innym podaniu, albo też 
odwołaniu lub w jakimkolwiek zgłoszeniu, 
złożonym w związku z odwolaniem — świa- 
domie podaje lub potwierdza nieprawdziwe 
okoliczności, albo świadomie zataja cokol- 
wiek, gdy działanie takie lub zaniechanie 
może się przyczynić do udaremnienia wymia 
ru bądź do uszczuplenia należnego podatku 
podlega — w myśl art. 176 ordynacji podat- 
kowej — karze grzywny w wysokości od 
kwoty uszczu 
plonego lub narażonego na uszczuplenie po- 
datku, karze aresztu do sześciu miesięcy 
albo tym obu karom łącznie. 


F. Przedpłaty. 


Niezależnie od złożenia zeznania, osoby 
obowiązane do składania zeznań o dochodzie 
powinny bez wezwania ze strony władzy wy 
miarowej obliczyć i wpłacić do kasy Urzędu 
Skarbowego lub za pośrednictwem P. K. O. 
w terminach przepisanych do składania ze- 
znań — połowę podatku przypadającego od 
wykazanego w zeznaniu dochodu. 


jedno do dwudziestokrotnej 


Osoby, które w terminie, wyznaczonym 
do składania zeznań o dochodzie zeznania 
nie zlożą, obowiązane są w podanych wyżej 
terminach uiścić połowę podatku wymierzo- 
nego za rok podatkowy 1938, 


Osoby nie obowiązane do złożenia zez- 
nań o dochodzie, a które mimo to zeznania 
złożą, nie są obowiązane do uiszczenia przed- 
płaty. 

Osoby obowiązane do składania oblicze- 
nia dla wymiaru różnicy w podatku dochodo 
wym według działu II ustawy niezależnie od 
złożenia zeznania powinny obliczyć i wpła- 
cić do kasy Urzędu Skarbowego lub za po- 
średnictwem F. K. O. w terminie ustanowio 
nym do składania obliczeń, podatku jaki 
przypada do zapłaty według złożonego obli- 
czenia. 


e Z SREBRNEGO EKRANU, Czar Bia- 
łych Nocy — Urok minionej ery stolicy Pół- 
nocy zagadkowego Petersburga przedstawi 
najnowszy film słońca pt. 

PRZEDZIWNE KŁAMSTWO NINY 

PETROWNY 


W rcłach głównych MURANDA i FER- 
NANDO GRAVET. 


Na srebrnym ekranie zabłyśnie dziś i 
jutro we wtorek o godzinie 20,50, 


Str, 6 


Mieszkańcy pow. wąbrzeskiego 


popierają swoją gazetę 
a jest nią — 


„GŁOS POMORZA" 


W zz 
Prenumerata miesięczną 
wynosi tylko 80 gr 


Z POWIATU 


MYŚLIWIEC. 


— Zagadkowa śmierć, W niedzielę rano 
mieszkaniec Myśliwca Bernard Kaszubski u- 
dał się do lasu Wałyckiego, rzekomo by ze- 
brać trochę suchego drzewa, 


Ponieważ do późnego po południa nie 
wrócił do domu, żona udała się do lasu na 
poszukiwanie męża i znalazła go w zaroś- 
lach martwego obok drzewa, które próbował 


ściąć. 


Zwłoki nie noszą żadnych widocznych śla 
dów gwałtownej śmierci. Policja Państwo- 
wa zawiadomiona nad wieczorem © wypad- 
dochodzenia i 
zarządziła przewiezienie zwłok do Wąbrzeź- 
na, gdzie sekcja ustali powód śmierci. 


ku wszczęła natychmiastowe 


LIPNICA. 


— Kolenda i Opłatek Koła Gospodyń 
Wiejskich Onegdaj tutejsze Koło Gospodyń 
Wiejskich obchodziło uroczyście wspólną ko- 
lendę i opłatek. 


Prace gospodyń i dalsze ich poczynania 
pobłogosławił miejscowy proboszcz Ks. Ja- 
rzębski, po czym obecny na uroczystości 
prezes Powiatowy T. R. P. p. Płócieniak roz- 
począł dzielenie się opłatkiem. Składano so- 
bie wzajemnie życzenia pomyślności, Następ 
ni wszyscy obecni zasiedli do kawy, by spo- 
żyć smaczne pączki i ciastka przygotowane 
|przez skrzętne gospodynie z przewodniczą- 
|cą p. Płócieniakową na czele. 


Podczas kawy piękną deklamację wygło 
siła p, Felicja Wilamowska pod tytułem: 
„Dom i Rodzina“ oraz przemawiali w serde. 
cznych słowach ks. Proboszcz Jarzębski, p. 
prezes Płócieniak oraz p. Strzyżewicz. 


Wniesiono szereg toastów na cześć tro- 
skliwej opiekunki Koła p, Płócieniakowej 
oraz zespołu członkiń, 


Dużą wesołość wywołały pp. K. G. W. 
które występowały w nastrojowej insceniza- 
cji śpiewnej. 


Czas mile upłynął przy pięknych pols- 
kich kolendach, jedśpiewanych umiejętnie 
pod kierownictwem p. Felicji Wilamowskiej 
przez pp, W. Strzyżewiczównę, P. Krajewską, 
Fr. Pustelnikównę, R. Kuszyńską i M. Kra- 
jewską. Toastem na pomyślność organizacji 
zakończyła się kawka i po śpiewie wspól- 
nym „Wszystkie nasze dzienne sprawy“ roz- 
wiązano uroczytość, która wszystkim uczest- 
nikom długo w miłej pamięci pozostanie, 


KOWALEWO. 
— Pogrzeb śp. Wojciecha Klimka. 


W ubiegłą środę odbył się pogrzeb za- 
służonego obywatela - seniora ziemiaństwa 
Gminy Wiejskiej Kowalewo śp. Wojciecha 
Klimka, ojca posła na Sejm p. Władysława 
Klimka z Pływaczewa. 


Pogrzeb ten był żywą manifestacją, do- 
wodem poważania jakim cieszył się ten za- 
służony dla sprawy społeczno-narodowej rol- 
nik. 

Udział w pogrzebie brały nie przeliczo- 
ne tłumy pomimo niekorzystnej pogody. 

Fo mszy św. w kościele parafialnym kon 
dukt żałobny na cmentarz prowadził ks. 
proboszcz Jarzębski z Lipnicy w otoczeniu 6 
kapłanów. Trumnę do grobu nieśli członko- 
wie Straży Pożarnej z Pływaczewa. Poprze- 
dzały ją liczne delegacje Straży Pożarnych 
w obrębie Gminy, ze sztandarami jako też 
delegacje Kółek Rolniczych z Kowalewa i 
okolicy. 

Za trumną postępowali za rodziną zmar- 
łego Zarząd Powiatowy T. R, .P. w -komple- 
cie z prezesem p. Płocieniakiem na czele o- 
raz członkowie Zarządu Gminy wiejskiej 
Kowalewo, z Wójtem gminy p. Ewertowskim 
z Pluskowęs. Rzesze przyjaciół i znajomych, 
którzy oddali zmarłemu ostatnią przysługę 
dały żywe świadectwo, że praca dla 
dobra ogółu nie idzie w zapomnienie lecz 
zapewnia wdzięczną pamięć j uznanie u spo- 
łeczeństwa. 
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Przy zadatku złotych 5.500 i 12 ratach 


ólnik ;. 


Go to jest milion? 


Rosztrzygnięcie Wielkiego Konkursu 
Loteryjnego 


W dniu 16 bm. odbyło się w lokalu 
Polskiego Monopolu Lotery jnego ostat- 
nie posiedzenie członków Jury w celu 
rozstrzygnięcia konkursu na odpo- 
wiedź na pytanie: „Co to jest milion”? 
Obecni byli wszyscy członkowie Jury 
w składzie następującym: pp. Tadeusz 
Dołęga-Mostowicz, prof. Henryk Frie- 


| (Słupecka 11 m. 20) wszyscy zamiesz- 
| kali w Warszawie. 


'arząd 


Z Główny LOPP podaje do wiado- 


mości, że w maju 1939 roku ukończona zosta 
lnie pierwsza seria samolotów RWD-t6 i L. 


OPP-ik. 
Samoloty te są przeznaczone w pierw- 
szym rzędzie dła nabywców prywatnych. 


RWD-16 jest samolotem dwumiejscowym, | 


z siedzeniami obok siebie, Kryty, zaopatrzo 


| Pozostałe nagrody, po 100 zł każda,|ny w silnik 62 konny. Skrzydło z klapkami, 


| otrzymują pp.: 
| (Warszawa, Żelazna 29, m. 2); i 
Chejfec (Wilno, Zakrętowa 23); Piotr 


Zbierzchowski (Lwów, Piaskowa 


Zofia Gołębiowska — | anie 
Dr Maks! kość przelotowa 160 km na godzinę. Zasięg 700 


Józet Gołaszewski (Gołynin), Henryk, 


co pozwala na krótki start i lądowanie. Szyb 


km. Zużycie paliwa około 10 litów na 100 


kilometrów. 


$ złotych 215 cena łączna złotych 7,580; 


Przy zadatku złotych 3.500 i 6 ratach 
po zołtych 378 cena łączna złotych 7.7 


Zgodnie z obowiązującymi ustawami, na 
bywcy prywatnemy przysługuje prawo do 
wzrotu części podatku dochodowego, wy- 
noszącego 20 procent ceny płatowca. Po u- 
względnieniu tego zwrotu i doliczeniu dro- 
bnych opłat manipulacyjnych koszt nabycia 


[samolotu RWD-16 wynosić będzie 9500 zł 
la samolotu „LOPP.ik — 6.200 złotych. 


Ewolucją RWD-16 jest samolot RWD-2, 
który różni się od poprzedniego silnikiem 


Samolot jednomiejscowy „LOPP-ik” sta- |mocniejszym o 20 KM, Samolot ten jest rów 


17); 


drich, red. Witold Giełżyński, prof.| Franciszka Smoleńska (Toruń, Bydgo- |nowiący „Bąk“. Sil | nież do nabycia w Zarządzie Głównym LOFP 

Tadeusz Sierzputowski i delegat Dy-|ska 44-46); Lila Wrońska (Katowice. |nik 50-konny. Szybkość przelotowa 150 km za gotówkę lub na raty, lecz nabywca mu- 

rekcji Polskiego Monopolu Loteryjne-| Wojciechowskiego 52): Ewa Gołkows-|na godzinę, Zasięg 600 km. Zużycie paliwa jsi zakupić samolot wraz z silnikiem. 

go p. Marian Szajowski, zastępca Dy-| ka (Wilno, Lubelska 5); inż. Karol Wa- akoło 7 litrów na 100 kilometrów. 

rektora P. M. L. łach (Stalowa Wola, osiedle urzędn.): Celem największego ułatwienia nabycia 
Rozpatrzywszy wszystkie odpowie-| Adam Milczyński (Grodzisk Wlkp., ższych Zarząd 

dzi, zakwalifikowane na powo? Bukowska 6). Florentyna Filipowicz O. P, P, będzie wypożyczał nabywcom pry-| 


ewolucję motoszybowca 


Cena tego samolotu wraz z silnikiem za 


tg: gotówkę — 20.50 złotych. 
Główny L.i > 


powy samolotów, 


Przy rozłożeniu na raty o 0,5 procent dro 
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posiedzeniach do szczegółowego roz-|TWarszawa, Glogiera 2 m. 32); Jerzy |watnym odpowiednie silniki, oraz przewidu-jŻ€J W stbsunku miesięcznym. 
ważenia, Sąd Konkursowy doszedł, Panasewicz (Wilno, Antokolska 103): je rozłożenie splat ma okres półtora roku. Po obliczeniy zwracanej części podatku 


jednomyślnie do wniosku. że żadna z 


€ 1osku. Z i Amelia Chirowska (Lwów, Miekiewi-| Ceny płatowców RWD-16 i „LOFPik” za dochodowego koszt nabycia wyniesie 16.400 
nadesłanych odpowiedzi nie posiada 


, z 5 a cza 26), Kazimierz Grosicki (Zakopa- gotówkę i przy rozłożeniu na raty, przy róż- |złotych. 

walorów, któreby ją kw alifikowały do| ne-Kuźnice, Szkoła Gospodarcza), Ewa nych zadatkach są następujące: 

pierwszej nagrody. Wobec tego posta-| Midowicz (Łańcut, notariat); Jan Hej-| | Cena za gotówkę złotych 11.300. 

nowiono nagrodę pierwszą — 1000 zł nikowski (Anin k. Warszawy. Sejmiko-| Na spłatach ratalnych. 

podzielić na dziesięć nagród dodatko-| wa 3); Wanda Kalinuszkinowa (Łódź.| Przy zadatku złotych 4.800 i 18 rat po 

wych po 100 złotych każda. W ten żwjrki 26), Jan Wasiewicz (Czortków. złotych 405 cena łączna zł 12,270; 

sposób ogólna ilość nagród wzrosła z Mickiewicza 38); Karol Benda (Orło- A i 

piętnastu na dwadzieścia cztery, przy wa Śl. Zaolz.); Stanisław Glogier 

czym kwota przeznaczona na nagrody (Brześć n. B., Sienkiewicza 4), Janina 

w wysokości 3100 zł, nie uległa zmia-|7, Jędrzejkowska (Wołkowysk, So- 

nie. — | bieskiego 1), Zosia Kordalówna (Brzoz- 
Nagrodę drugą zł 500, przyznano | dowce, woj. lwowskie), 

odpowiedzi, opatrzonej godłem „Panj 

l adeusz". | 
Nagrodę trzecią. zł 300 przyznano 

odpowiedzi, opatrzonej godłem „Soko- 


| Zarząd Główny LOPP podkreśla, że bez 
|płatny przydział silnika odnosi się dla ņa- 
|bywców zakupujących samolot na swój wy- 
łączny, prywatny użytek, Zrzeszenia i insty- 
Przy zadatku złotych 4.500 i 12 ratach |tucie Pe stujgorwać. taki samos ga 
po złotych 603, cena łączna zł 12,056; i gnoja 20 Biż pe pei, yi eol 

Przy zadatku złotych 4.800 i 6 ratach po nikiem, przy czym -odpada możność wtyka- 


1.187 cena łączna złotych 11,900; nia zwrotu podatku. 
Przy zadatky złotych 6,800 i 18 ratach 
po złotych 29 cena łączna złotych 12,128; 
Przy zadatku złotych 6,800 i 12 ratach 
po złotych 459 cena łączna złotych 12,068; 
Przy zadatku złotych 6,800 i 6 ratach 
po złotych 848 cena łączna złotych 11.888; 


Ceny silników wynoszą: 
Dla RWD-16 złotych 6.000; 
Dla RWD-21 złotych 8.000; 


Wymienione powyżej osoby otrzy- 
Dla LOPP-ik złotych 5.000. 


| mają przyznane im nagrody za pośreń- 


wabi poczty. Pamiętać mależy jednak, że samoloty te 


le Oko“. 

Nagrodę czwartą, zł 200 przyzna- 
no odpowiedzi opatrzonej godłem 
„Łatwo sprawdzić”. 

Nagrody od piątej do piętnastej, 
oraz dodatkowe od szesnastej do dwu- 
dziestej, po zł 100 każda, przyznano 
odpowiedziom opatrzonym godłami: 
„Czterdzieści trzy-czterdzieści cztery”, 
„Fakir“, „Napoleon“, „Lwów“, „Ku- 
dryś“, „I ja bym chciała też“, „Ewa I“ 
„Ewa II*, „Optymista“, - „Florence“, 
„Halny“ „VCH.* „D. S$. 51 194*, „Pię- 
taszek*, „Kotwicz”%, „Kotwica“; „Ja- 
strzębiec”, „Uparty pechowiec*, .„S50- 
nata Księżycowa”, „Jotzetiot", „Dzie- 
wczynka”, 

Po otwarciu kopert, zawierających 
nazwiska, okazało się, że drugą nagro- 
dę (500 zł) zdabył p. Tadeusz Czernia- 
wski (Koszykowa 15, m. 11), trzecią — 


Odpowiedź laureata — drugiej na- 
grody, p. T. Czerniawskiego, brzmi: 


Nie można maierialnie wymierzyć 
miliona — Milion ma tyle treści, ile 
prac wykona — I wartości nie więcej. 
niźli jej zawiera — Duch milionera. 

Trzecią nagrodę przyznano p. Ka- 
zimierze Pisarek za odpowiedź: 

Milion żołnierza w polu — to armia 
ogromna, Zwycięska, gdy nią wola kie- 
ruje niezłomna; Milion złotych — to 
także armia: pokojowa, Zwycięska, 
gdy nią tęga pokieruje głowa. 

Czwartą nagrodę otrzymała p. Ma- 
ria Oderfeld za odpowiedź: 

Milion cegieł — wielki dom, Milion 


liter — gruby tom, Milion kropli — 
pełna kadź, To jest milion — warto 
grać. 


Pozostałe nagrodzone odpowiedzi 


». Kazimiera Pisarek (Emilii Plater 25, | ogłoszone w niedalekiej przysz- 
f | ą o5 


m. 41), czwartą — p. Maria Oderfeld 


2 wzw piman 0 


Dnia 19 bm o godz. 0.45 zakończył w Bogu swój żywot 
pracowity po długich i ciężkich cierpieniach, opatrzony kilka- 
krotnie Sakramentami św. mój drogi i kochany mąż, nasz, ojciec, 


teść i dziadek 


ś.p. 


| łości. 


N 


właśc. młyna i b. właśc. mleczarni, w 65 roku życia 
o czym zawiadamia w ciężkim smutku pogrążona 


Nieżywięć, cow. Brodnica, Bydgoszcz, Wieluń, Toruń, Buczek, !9 I[ 39 
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 23 bm. o godz. 9.30 


Z domu żałoby w Nieżywięciu. 


(Osobnych zawiadomień nie wysyła się) 


cych przedmiotów: 2 powozy kryte, 1 półkryty, 1 


wka, siewnik trzymetrowy, kuitywatory, opielacz trzyme- 
trowy, wialnia, śrutownik, 2 wagi dziesiętne, parnik do 
kartofii, koawie i chłodnia do mleka. wozy robocze, siodło 
szory. drzewo twarde, użytkowe, opryskiwacz I różne na- 


rzędzia rolnicze. 


dżwiezn 
przemys 
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ABONAMENT MIESIĘCZNY WYNOSI: 


W ekspedycji lub agenturach miesięcznie 


aargh 


dostarczeń gazety 


WACŁAW JANKOWSKI : 


Dnia 2 marca b.r. o godz. 9-tei, w majątku Gawio- 
wice p. Radzyn Chełmiński, powiat Grudziądz, stacja kol. 
Dębiniec, odbędzie rię sprzedaż licytacyjna następują- 


z odnoszeniem przez pocztę lub posłańca 95 groszy 
„Głos Pomorza“ wychodzi w poniedz., środy i piątki. 
W wypadkach gęś Podat przy wstrzymaniu 

ożeniu pracy, przerwaniu komuni- 
acji, abonent nie ma prawa żądać pozaterminowych 
zwrotu ceny abonamentu. 


Sprzedam 
tanio radio aparat 4 lampo- 


kołó- |wy Przemysłowa 8 lptr. 


Sprzedam A 


duży wóz lub zamienię na 
inniejszy. 

Murawski dawniej Po- 
gorzelski Książki pow. 


ią Wąbrzeżno L (N 


Przy zadatku złotych 8,200 i 18 ratach 
po złotych 210 cena łączna złotych 11,980; 

Frzy zadatku złotych 8,200 i 12 ratach 
po złotych 510 cena łączna złotych 11.920; 

Przy zadatku złotych 8,200 i 6 ratach po 
złotych 611 cena łączna złotych 11.566. 

Spłaty ratalne samolotu LOPP-ik, 

Cena za gotówkę złotych 7,750. 

Przy zadatku złotych 5.000 i 18 ratach 
po złotych 278 cena łączna 7.984; 
zadatku złotych 3.000 i 12 ratach 
po złotych 409 cena łączna złotych 7.902; 

Przy zadatku złotych 3000 i 6 ratach po 
złotych 806 cena łączna złotych 7.836; 

Przy zadatku złotych 4,250 i 18 ratach 
po złotych 204 cena łączna złotych 7.922; 

Przy zadatku złotych 4.250 i 12 ratach 
po złotych 310 cena łączna złotych 7.862 

Przy zadatku ziotych 4,250 i 6 ratach 
po łotych 594 cena łączna złotych 7.814; 

Przy zadatku złotych 5.500 i 18 ratach 


Przy 


po złotych 133 cena łączna złotych 7,894; 


O KAZYJNA SPRZEDAŻ 


beane a n na a 


firań, dywanów, chodników, kołder, 


materiałów meblowych 


przeznaczone są dla nabywców prywatnych 
i ufundowanie ich przez zrzeszenia i instytu 
cje należy traktować jako zdarzenia wyjąt- 
kowe. 

Ograniczona ilość silników i specjalne 
warunki sprzedaży oraz konieczność zama- 
wiania seriami, co powoduje obniżenie ceny, 
są powodem, że cała akcja musi być skon- 
centrowana w Komitecie Żwirki i Wigury 
przy Zarządzie Głównym LOFP Okręgi bę- 
dą jedynie udzielać informacyj ogólnych, 
odsyłając zainteresowanych po bliższe dane 
do centrali. 


PRZ TERE EE EEE 
W tłusty wtorek 
tradycyjny Śledź 
P. C. K. 
w Hotelu pod „Orłem 
«| Retuszerka 
poszukuje pracy. Zgłosze- 


nia proszę skierować 
Konin Kościuszki 22 c. K. 


Poszukuję 
ręczniaka z 3 — 4 własnymi 
posyłkami. 

Naftyński Jarantowice 


Czeladnik 


młynarski z dłuższą prakty- 
ką może się zaraz zgłosić. 
Młyn Parowy Ryńs 


— bielizny 


stołowej po cenach specjalnie | ——— - 


niskich. 


Toruń, Szeroka 33 


bziś i jutro o godz. 830 Wspaniały film życiowy o wiel- 
kiej miłości królowej Szantanów Peters urga Urok Fetersburga 


Przedziwne kłamstwo 


łu|Gospodarstwo Kino 
w Książkach 13 mórg dobra s 
rola i zabudowanie sprzeda dźwiękowe 
natychmiast, 
Zyg. Lewandowski „Słońce 


Rychnowo naprz. dworca 
NUT 


80 groszy 
Wąbrzeźno — 
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Książnica Kopernikańska 
w Toruniu 


Wybór olbrzymi. 


M. Koćlińskki 


Magazyn bławatów 


NINY PETROWNY 


Wielka miłość w życiu kobietv, za którą szaleli mężczyźni świata 
W rolach głów. urccza Isy Murandy i r'ernanda Gravet 


Następny program od środy KURIER CARSKI 
W lokalu codziennie KONCERT — 


| Pasterz. 

do bydła z 2-3 zaciężnikami 
potrzebny. 
| Nagórski — Ryńsk 


Sprzedam 

z powodu choroby skład 
towarów krótkich. Ko- 
ściół, dworzec szkoła w 
miejscu. Cena wpłaty po- 
dług ugody. 

Tekla Nognliska 
Płużnica row. Wąbrzeźno 


5 


DANCING 


CENY OGŁOSZEŃ: 


Wiersz milimetrowy (na stronie 7-łamowej) . . 10 gr 
na stronie 4-lamowej (w tekście) . . . . . . . 50 gr 
na stronie pierwszej . . « » ss esses... 50 Br 


Przy powtarzaniu ogłoszeń — odpowiedni rabat. 
Dla spraw spornych jest właściwy sąd w Wąbrzeźnie. 
Za terminowy druk administracja nie 


odpowiada. 


Za zastrzeżenie miejsca pobiera się 20 proc. nadwyżki. 


